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Na podstawie art. 2 ust. 1 pkt 2 i ust. 2 de
kretu z dnia 10 grudnia 1945 r. o zmianie n iek tó
rych przepisów o zaopatrzeniu em erytalnym  
funkcjonariuszów państw owych i zawodowych 
wojskowych (Dz. U. R. P. z 1947 r. Nr. 2 poz. 2) 
zarządzam co następuje:

§ 1. Do zaopatrzeń em erytalnych wymierzo
nych w punktach oraz do zaopatrzeń emerytal- 
|Vch wymierzonych w kwotach zlotowych, we- 
*ug stawek ustalonych w przepisach uposaże-

Rozporządzenie Ministra Skarbu
1947 r. o dodatkach przejściowych do zaopatrzeń emerytalnych.

niowych na dzień 1 lutego 1934 r. ustanawia się 
dodatek przejściowy, k tóry  będzie wypłacany 
według następujących zasad: 3

a) przy uposażerdu emerytalnym, nieprzekra- 
czającym zł 200,— miesięcznie — w takiej 
wysokości, ażeby łączna kw ota uposażenia 
emerytalnego wraz z dodatkiem wynosiła zł 
2.000,— miesięcznie;

b) przy uposażeniu em erytalnym  wynoszącym.

ponad zł 200 do zł 400 miesięcznie w kwocie zł 2.UU0 nresięcznie
,, 400 ,, . 500
,, 500 „ „ 650
,, 650 „ ,, 1.000

powyżej zł 1.000

c) przy pensji wdowiej, nie przekraczającej zł 
100 miesięcznie — w takiej wysokości, ażeby

2.500 
„ 3.000 
„ 3.200 
„ 3.600

łączna kwota pensji wdowej wraz z dudat 
kiem wynosiła zł 1.400 miesięcznie; 1

d) przy pensji wdowiej wynoszącej:

ponad zł 100 do zł 200 miesięcznie w kwocie zł 1.400 miesięcznie 
n „ 200 „ „ 250 „ „ „ 1.500

„ 250 „ „ 350 „ •„ „ 1.700
„ r. 350 „ „ 500 „ „ „ 1.800

powyżej 500 ,, ,, 2.200

6j przy pensji sierocej, wynoszącej 1/4 pensji wynusić mniej aniżeli 
wdowiej — w kwocie zł 700 miesięcznie dla a() dla em eryta
każdej sieroty;

zł '2.000 rrńes.

725

950

b) dla w d o w y .....................................zł 1.400
c) dla sieroty, pobierającej pensję 

w wys. 1/4 pensji wdowiej . zł
d) dla sieroty, pobierającej pensję 

w wys. 1 2 pensji wdowiej . zł
e) dla sieroty, pobierającej pensję 

w wys. 2/3 pensji wdowiej . zł 1.250
— ustanawia się dodatek przejściowy w kwocie, 

n 7 h ^ z a o P a tr z e i  ̂ emerytalnych, wymierzo- k tó ra  uzupem ia odpowiednio zaopatrzenie do
PrzY uwzględmen u zmian, wprowadzonych wysokości, określonej pod lit. a) do e)

ś ' Wiq4?  uP °sazer- służbowych po dm u 30 wrze- § 3. (1) Niezależnie od norm, przewidzianych
ria  7 3ku — o :le zaopatrzenia te m iałyby w §§ 1 i 2 emeryt otrzym uje tytułem  dodatku

f) przy pensji sierocej, wynoszącej 1/2 pensji 
wdowiej —  w kwocie zł 900 miesięcznie dla 
każdej sieroty;

ib przy pensji sierocej, wynoszącej 2/3 pensji 
»• dowiej — w kwocie zł 1.200 miesięcznie.
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przejściowego kwotą zł 500 miesięcznie na każde 
dziecko, pozostające na jego utrzymaniu.

(2) Za dzieci w rozumieniu ust. 1 uważa się 
dzieci ślubne, uprawnione, uznane, przysposobio
ne oraz nieślubne i pasierbów do 18 toku życia, 
a jeżeli się kształcą w szkołach średnich, wyż
szych lub zawodowych — do 24 roku życia.

§ 4. Do zaopatrzeń, przyznanych na podstawie 
ustawy z dnia 11 grudnia 1924 r. o zaopatrzeniu 
osób szczególnie zasłużonych oraz o w yjątkow ym  
zaopatrzeniu nieopartym  na innych tytułach 
praw nych (Dz. U. R. P. z 1925 r / N r .  2, poz. 12, 
Dz U R. P. z 1930 r. Nr. 17, poz. 122 |  Dz. U. R. P 
z 1932 r. Nr 109, poz. 898), stosuje się odpowied
nio przepis § 2 i § 3 niniejszego rozporządzenia 
z tą zmianą, że sieroty otrzymują zawsze dodatek 
uzupełniający eh z a o p a t rz e n i  do kw oty  zł 1.200 
miesięcznie.

§ 5. Rozporządzenie niniejsze wchodzi w życie 
z d n i m  ogłoszenia z mocą obowiązującą od dnia 
1 kwietnia 1947 r. Jednocześnie traci moc obo
wiązującą rozporządzenie M inistra Skarbu z dnia

9 stycznia 1947 r. o dodatkach przejściowych do 
zaopatrzeń em erytalnych (Dz . U. R. P. Nr. 0, 
poz. 31).

Minister Skarbu.
K. D ą b r o w s k i  

Państw. Zakł. Emer. W arszawa, dnia 4. 4. 1947 r.
Stałej Delegacji Zrzeszeń Emerytalnych

P o z n a ń  
Limanowskiego 11 m 2 

przesyłam do wiadomości z tym, że:
Zakład przystąpi do w ykonania  rozporządze

nia powyższego nie czekając na jego ogłoszenie 
w Dzienniku Ustaw

W edług opracowanego planu wykonania  za 
;zerwiec (w maju) zostaną wysłane wypłaty  

em erytur i pensyj z nowymi dodatkami oraz w y
równanie za czas ubiegły. Dodatki na dzieci, cha 
emerytów będą przyznawane i wypłacane w mia
rę napływ u zgłoszeń i dowodów. Formularze do 
zgłoszeń zostaną przez Zakład rozesłane w  cza
sie najbliższym. Zawierać one będą połrzebne 
wskazówki i wezwania do dokonania zgłoszeń.

St. Jacuk

Ku poprawie bytu
W skutek  zmiany Rządu, Stała Delegacja Pol

skich Zrzeszeń Emerytalnych wniosła na ręce Pre
miera Rzeczypospolitej następującą prośbę:

Do
Obywatela Józefa C y r a n k i e w i c z a  
Premiera Rzeczypospolitej Polskiej

W  a r s z a w  a 
Pałac Rady Ministrów 

W ielce Szanowny Obywatelu Premierze!
Stała Delegacja Polskich Zrzeszeń Emerytal

nych reprezentująca ogół em erytów  państw o
wych, zawodowych wojskowych oraz wdow y i 
sieroty po funkcjonariuszach czynnych i em ery
towanych, — powołując się na oświadczenie 
Obywatela Premiera w ekspose sejmowm, że 
Rząd. troszczyć się będzie o polepszenie by tu  i 
zaopatrzeniu emerytów państwowych, w aów  i sie
rót, i— pragnie dopomóc Ob. Premierowi w zreali
zowaniu powyższego zamierzenia przez w skaza
nie sposobów prowadzących do tego celu a mia
nowicie spowodowanie t:y:
a) Ministerstwo Skarbu zastosowało s:ą do prze

pisu art. 6 ustaw y emerytalnej przynajmniej 
do czasu jego zawieszenia. Przepis ten sta
nowił wyraźnie, że: „zmiany kwot w poszcze
gólnych grupach uposażenia funkcjonariuszów  
państwowych i zawodowych wojskowych po
zostających w służbie czynnej, będą automa
tycznie stosowane do zaopatrzenia emerytal
nego".
Mimo podwyższenia w latach 1945 i 1946 upo
sażeń funkcjonariuszów '< zynnych i zawodo
wych wojskowych, oraz przyznania im dodat
ków  rodzinnych, miejscowych, funkcyjnych, 
służbowych, s to łówkowych itp. emeryci pa i- 
stwowi pobierają nadal swoje em ery tury  w 
ramach od 50 do 400 zł miesięcznie, oraz przy
znany rozporządzeniem z dnia 28. listopada 
1946 dodatek przejściowy do em erytur w yno
szący kilkaset złotych, k tó ry  razem z em ery

turą w ystarcza zaledwie na 5 dni najskrom 
niejszego wyżywienia małej rooziny. 
Zastosowanie się do przepisu art. 6 ustaw y 
emerytalnej zmieniłoby znacznie ciężkie po
łożenie emerytów, wdów i sierót, ' '

b) wzięto w opiekę emerytów, wdowy i sierory 
Monopoli Państwowych, którzy jak  powszech
nie wiadomo nie otrzymują nawet pow yższe
go dodatku przejściowego, jakkolwiek M ono
pole nie pracują deficytowo;

c) Ubezpieczalme Społeczne nie odmawiały u- 
dzielania opieki leczniczej emerytom  wojsko
wym, policyjnym, i straży granicznej oraz ich 
rodzinom;

d) dzieci em erytów  państw owych zwolnione by 
ły od opłal szkolnych, wyższych dziś od upo
sażeń emerytalnych;

e) wypłacane em erytury  zwolnione od opłat po- 
cztowvch za doręczenie;

f) by  jak  najrychlej uchwalona została nowa 
ustaw a emerytalna znosząca różnice uposa
żeniowe pomiędzy emerytami punktowym i a 
zlotowymi.
W szystkie  powyższe dezvderaty są łatwe do 

urzeczywistnienia, ciężki nadzwyczaj byt em ery
tów państw ow ych wym aga koniecznie ich szyb
kiego zrealizowania.

Problem .emerytalny interesuje nie tylko em e
rytów, ich loaziny  i funkcjonariuszów czynnych, 
dla k tórych  sposób traktowania  przez 'Państwo 
pracowników wysłużonych nie może być obojęt
ny, — sięga on ponadto głęboko w najszersze 
w arstw y  społeczeństwa polskiego, dla którego 
ścisłe stosowanie obowiązujących ustaw  jest za
sadniczym probieżem praw a i praworządności, 
— zwłaszcza, że Państwo wym aga od swych oby
wateli ścisłego przestrzegania ustaw.

Za Smłą Delegację:
(—) Tarczewski (—) Gizella
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P K O T
spisany podczas konierencji przedstawicieli Zrze
szeń Emerytalnych odbytej w Ministerstwie A d
ministracji Publicznej dotyczącej zawodowego 
ruęhu emerytów w Polsce.

Obecni:
1 z ramienia Ministerstwa Administracji Pu

blicznej naczelnik W ydziału Polit. Spoi. Ob. 
Stoliński,

2. z ramienia Zw 'ązku Emerytów Państwowych 
członek Stałej Delegacji Polskich Zrzeszeń 
merytalnych Ob. Łuszczyński,

3. z ramienia Związku Emerytów Samorządo
wych mec. Tomasini,

4. z ramienia Stowarzyszenia Emerytów ZUS. 
Ob. Ostaszewski.

Konferencję zagaił Ob. Stoliński, przedstawia
jąc zebrań ym cel jej zwołania a mianowicie ko 
nieczność uregulowania życia organizacyjnego 
nmerytów, wdów i sierót zwłaszcza, iż rozmaite 
organizacje emeryckie w Polsce w ystępują  ao 
władz naczelnych z rozb eżnymi postulatami jak 
0 subwencje, przekazywanie gospodarstw opu
szczonych itp.

N ieskoordynowany ruch emerycki występuje 
na terenie całego kraju  w postaci poszczególnych 
lokalnych stowarzyszę* emerytów państwowych, 
samorządowych, wojskowych itp. nie posiada 
należytej reprezentacji, gdyż wyłamuje się z ko r 
niecznej dyscypliny Oiganizacyjnej i działa każdy 
na własną rękę, nie mając wobec władz naczel
nych swego centralnego przedstawicielstwa, w o
bec czego spraw y emerytów rozpatrywane w po
szczególnych w ypadkach tracą na swej wadze na 
skutr * rozproszenia wysiłków indywidualnych.

W  tym stanie rzeczy winni emeryci stworzyć 
we własnym interesie jednolitą organizację, ce- 
em w ysun:ęcia przedstawicielstwa, które repre

zentowałoby wobec władz in teresy  em erytów i 
występowało pod powagą zbiorowości o ochronę 
lcn praw.

W  dyskusji jaka  wyłoniła się po powyższym 
agajen'iu wypowiadali się kolejno wszyscy re- 

nrezentanci pi-zy czym wystąpiły  dwa odrębne 
poglądy na sprawę. W edług jeonego z nich koor
dynacja ruchu emerytalnego nastąp iłaby  przez 
powołanie do życia ogólnej organizacji emeiytów, 
k tóra u tw orzyłaby oddziały terenowe, te zaś z 
kolei w ysunęłyby swych przedstawicieli z k tó
rych wyłoi iłby się Zarząd Główny organizacji 
ana .og iczn«  do konstrukcji organizacyjnej Rady 
Zwiąż 'ów  Zawodowych. W  tym wypadku jednak 
scen1 ralizowanie Stowarzyszeń emeryckich w po- 
tac ogólnej organizacji z oddz ałami terenow y

mi równałoby się wyzbyciu się osobowości p ra 
wnej przez poszczególne Stowarzyszenia em ery
tów to zaś byłoby posunięciem szkodliwym dla 
1( ń interesów ze względu na to, że istnieją sp ra
n y ,  k tóre in teresują  poszczególne grupy emery- 
JrJf’ N zaś takie, k tóre są ważne dla wszystkich 

1( rytów. Jedni emeryci należą do Związków

O K O L
pracowników czynnych, korzystających w pew 
nej mierze z uprawnień tych Związków, drudzy 
nie mając innej możliwości zabezpieczenia swego 
bytu materialnego poza nikłym wynagrodzeniem 
emerytalnym, zrzeszają sie w Stowarzyszenia 
prowadzące Kasy Samopomocy, warsztaty  rze
mieślnicze, gospodarstwa rolne i hodowlane itp. 
Dlatego Stowarzyszeniom tym, dopóki me nastą
pi systematyczne uregulowanie płac em erytal
nych, niezbędna jest osobowość prawna dla za
bezpieczenia bytu swych członków we własnym 
zakresie.

Drugi pogląd wyłoniony w dyskusji przema
wiał za stworzeniem Związku rzeszeń Emerytal
nych, przy równoczesnym zachowamu osobowo
ści prawnej stowarzyszeń wchodzących w skład 
tego Związku.

(W ten sposób pomyślany jest Związek za
proponowany przez Poznań którego statut poda
jem y w tym numerze ,Emeryta' ).

W  dalszym ciągu dyskusja potoczyła się na 
temat samorzutnego podziału Zrzeszeń Emerytal
nych na terenowe i branżowe. Zebrani twierdzili, 
że Zrzeszenia branżowe posiadają większą racje 
bytu, bo związane są ściślej, aniżeli Zrzeszenia 
terenowe wspólnotą interesów zawodowych 
swych członków. Związki branżowe posiadają 
Centralę i Oddziały wojewódzkie 1 mogłyby 
scentralizować się w ten sposób, że wyłonią z 
siebie wspólną rep-ezentację wobec władz (eme
ryci państwowi już to zrobili, przyp. Redakcji). 
Nie mam jednak w mniejszych ludnościowo 
ośrodkach miejskich bęaą .  imały jedynie rację 
bytu  zrzeszenia em erytów terenowe.

Sprawa uregulowania zwiększającego się ru 
chu emeryckiego była już od dawna troską Mi
nisterstwa Administracji Publicznej, kiedy to Mi
nisterstwo Administracji Publicznej zwióciło się 
do C K, Z. Z. z propozycją utworzenia Kół eme
ry tów  przy pracowniczych Związkach Zawodo
wych uważając swe sranowisko za uzasadnione 
i rozwiązujące najwiaściwiej kwestię  em erytal
ną. Propozycja ta natrafiła jednak na opozycję ze 
strony C. K, Z Z, w skutek  czego Związki Emery
tów pozostały pod nadzorem Ministerstwa Admi
nistracji Publicznej. (Stało się bardzo dobrze, 
gdyż C. K. Z. Z. nie interesował się nigoy losem 
emerytów, wdów i sierót. Wciśnięci w ramy ZZ. 
przedstawiciele em erytów i to w zniKomym pro
cencie nie mogliby występować samodzielnie o 
poprawę by tu  rzesz emeryckich, k tórych  postu
laty  byłyoy  w ten sposób pogrzebane na zawsze, 
przyp. Red.)

Ob. Stoliński proponował delegatom em ery
tów zjednoczenia się jednak w organizacji C. K. 
Z. Z. w charakterze odaziałow. Zarzady takiej 
konstrukcji organizacyjnej, jak  to można zaob
serwować w odniesieniu do C. K. Z. Z i jej ko- 
misyj terenow ych me ograniczają jego zoaniem 
swobody działania poszczególnych kom órek or-
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garuzacyjnych, które wręcz odwrotnie korzystają  
w dużej mierze z szerokich uprawnień Centrali, 
(dotychczas emeryci tego nie odczuwali).

Ponieważ konferencja musiała ograniczyć się 
jedynie do dyskusji i projektów, przedstawiciele 
Zrzeszeń Emerytalnych oświadczyli, że wystąpią 
z odpowiednim projektem do Ministerstwa po 
uzgodnieniu stanowiska na wspólnym zebraniu,

Statui Związku Polskich
I; POSTANOWIENIA OGÓLNE.

Tytuł, siedziba, urzędowanie:
§ 1.

Stow arzyszenie nosi nazw ę: „ZW IĄZEK .polskich zrze
szeń em erytalnych". Jak o  zrzeszenia em erytalne rozum ieć 
należy Związki i S tow arzyszenia em erytow anych p racow ni
ków  państwow y ch, cywilnych i w ojskow ych oraz ziakiatdów 
i p rzedsięb iorstw  państw ow ych jak  koileije-, m onopole itp., d a 
lej p racow ników  sam orządow ych, tudzież w szystkich i-msity- 
tu-cy-j ubezpieczeń społecznych, sekcje em ery talne p raco w 
ników  czynnych w reszcie w dów  i sieró t po- tak ichże p raco 
wnikach

§ 2.
Siedzibą Związku iest stolica W arszaw a, jednakow oż 

ze względu na obecne w arunki, nadzw yczajne w yw ołane 
wojną, a  mianowicie zniszczenie W arszaw y, b rak  pom iesz
czeń d la  lcka-li Związku oraz sal n a  zebrania, będzie  aż do 
czasu unorm ow ania tych stosunków  siedzibą Związku m ia
sto Poznań.

§ 3.
D ziałalność Związku rozciąga się na cały obszar R zeczy, 

pospolitej Polskiej. Zw iązek jest apo lityczny i bezparty jny.
§ 4.

Zw iązek Polskich Z rzeszeń E m ery talnych  obejm uje 
Związki i Stow arzyszenia em ery ta lne  istnieją-ce legalnie na 
całym obszarze R zeczypospolitej Polskiej, rządzące sie  w ła 
snymi statu tam i, nie może jednak w niczym  naruszać w e 
w nętrznej autonom ii tychże stow arzyszeń

CELE I ŚRODKI DZIAŁANIA
§ 5.

Celem Związku jest:
a) zespolenie w jednej organizacji w szystkich Zrzeszeń 

em erytalnych w yszczególnionych w  §§ 1 i 4;
b) przedstaw icielstw o tychże Z rzeszeń w obec kom pe

ten tnych  w ładz i czynników  państw ow ych , jakioteż 
zain teresow anie sprawami- em erytalnym i społeczen. 
stw a przez publiczne zab ieran ie  głosu w imieni-u 
ogółu em erytów , w dów  i sierót, u rządzan ie  zeb rań  
dyskusyjnych, opracow yw anie m em oriałów  oraz  p ro 
jek tów  ustaw odaw czych w sp raw ach  dotyczących  ce- 
lów  Związku: /

c) niesienie indyw idualnej pc-mo-ey em erytom  i ich ro 
dzinom  w razie pokrzyw dzenia p rzez  zm niejszenie 
ich upraw nień;

d) pomoc m aterialna w m iaię  zasobów  funduszu zapo 
mogowego.

§ t
Pow yższe cele osiąga Zw iązek p rz y  zachow aniu o b o w ią 

zujących przep isów  przez:
a) czuw anie Z arządu Związku wzgl, tegoż P rezydium  

nad  spraw am i em erytalnym i i utrzym yw anie stałego 
ko n tak tu  z kom peten tnym i w ładzam i i Państw ow ym  
Z akładem  Em erytalnym , z czynnikam i ustaw odaw czy
mi oraz z pokrew nym i organizacjam i;

b) w ydaw anie w m iarę m ożności właisnego organ-u p ra 
sow ego i b roszur pośw ięconych spraw om  em erytów , 
wdów i sieró t;

c) oszczędne i racjonalne zarządzan ie funduszam i Zw ią
zku:

d) w yjednyw anie ulg dla poszczególnych grup em ery
tów, w dów  i sierót, u ła tw ian ie  pobyt-u w schron i
skach  uzdrow iskach itp.

§ 7.
Fundusze Zw iązku pow stają:
a) z składek członkowskich Na czas stosunków, w y

wołanych wojną w ysokość -składek na rolk -następny 
ustala W alne Zgron adizenie;

b] z ofiar, d arcw tzn  i zapisów

przewidując w najbliższej przyszłości zainicjono
wanie Zjazdu Generalnego delegatów Zrzeszeń 
Emerytalnych.

(Przyp Red. Taki Zjazd Generalny uchwalony 
został na wspólnym posiedzeniu przedstawicieli 
Stałej Delegacji w W arszawie na dzień 15 czerw
ca br. jak to podaliśmy w nrze 7 „Emeryta").

Zrzeszeń Emerytalnych
§ 8-Zw iązek j :st osobą praw ną, posiada zatem  zdolność do 

działań praw nych zgodnie z obow iązującym i ustawa-mi.

CZŁONKOWIE.
§ 9.

Czo-n-kiem Związku może być każde S tow arzyszenie 
em erytalne, istn iejące na podstaw ie legalnie za-twie-id-ione- 
go statu tu , oraz sekcje em erytalne organizacji pracow ników  
czynnych, k tó re  nie prow adzą ubocznych zajęć lub in te re 
sów nieodpow iednich  stanow i i godności u rzędnika.

Z głoszenie p rzystąp ien ia  do Zw iązku m usi być w niesio . 
ne p isem nie do Z arządu Zw iązku z odpisem  uchw ały  Z arzą
du odnośnego Stow arzyszenia przy  przedłożeni-u za tw ierdzo
nego sta tu tu  własnego.

§ ł f
O przyjęciu członki decyduje Zarząd Związku na p o 

siedzeniu w iększością głosów obecnych członków  Zarządu, 
nie maoiże jednak o-dmówić przyjęcia członka, o Be zgłasza
jące się na członka Stow arzyszenie do-pełni w arunków  s-ta- 
tu-tcwyich i ustaw ow ych i nie trudni się spraw am i w ątp li
wej etycznej w artcści.

P rzeciw  odmownej uchw ale Zarządu Związku n iep rzy 
ję ty  cz łcaek  ma -prawo odw ołać się do decyzji W olnego 
Z grom adzem a. —  Odwiołanie winno być w niesione na p i
śmie do przew odniczącego Z arządu Związku w tei minie 
30-dnio-wym od dnia zaw iadom ienia o po-wziętej uchw al. 
Zarządu Związku.

§ 11.
Do obow iązków  członków  należy:
aj regu larne opłacanie ustanow ionych składek,
-b) stosow anie sie do postanow ień ntniejszegc sta tu tu , 

do  uchw ał i zarządzeń organów  Związku,
§ 12.

Do p raw  członków  należy,
a) korzystan ie  w całej v<dni z rrządzeń Związiku,
b) b ran ie  udziału  w W alnych Zgrom adzeniach z  pra 

wem głosu, w yboru czynnego i biernego:
§ 1J.

Stow arzyszenie p rzestaje  być czo-nk-iem Związku: 
a ' w skutek  rozw iązania,
bj w skutek w ystąpienia .zgłoszonego na piśmie, 
cj w skutek  uchw ały W alnego Zgrom adzenia.

WŁADZE ZWIĄZKU
§ 14

W ładzam i Zw iązku są:
a) W alne Zgrom adzenie
b) Zarząd,
c) Komisja Rewizyjna,
-d) Sąd Ro-zjemczy.

WALNE ZGkOMADZENIE
s  15.

Każdie Stow arzyszenie em erytów  będące  członkiem  
Związku ma prawio brania udziału p rzez  sw ego p rzedsta  
w iciela w  W alnych Zgrom adzeniach i konferencjach zw oły
w anych przez Związek.

, Członkom  Związku przysługuje także praw o upow a
żnienia innego Stow arzyszenia em erytów  należącego do 
Związku do zastępstw a przez przedstaw icie la  tegoż na 
W alnym Zgrom adzeniu, dz ia łan ia  w iego imieniu, zgłaszania 
interpelacji, wniosków , zarzutósv itp. oraz w ykonania p ra 
wa głosowania.

§ 16.
S tow arzyszeni , liczące do 500 członków  mają -prawo 

-d-o w ysłania na  W alne Z grom adzenie .jeanego tfelegata 
up iaw nionego  do glosowania, p o n ad  500 do  1500 członków' 
dwióch -delegatów. Stowarzyszenia liczące o .n a d  )500
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czfcmKów trzech  delegatów , Stowaizys-zemia liczące ponad 
15(>0 członków  m ają praw o w ysiać dalszego jednego dele- 
igata na -każde 1000 członków  z tym, że łączna ilość d e le 
gatów  w ysłanych przez jedmo stow arzyszenie (sekcję) nic 
może przenosić ośmiu.

§ 11■
Z arząd Związku zw ołuie każdego roku  w pierwszym 

k w arta le  po,- upływ ie roku adm inistracyjnego pokryw ającego 
się z rokiem  kalendarzow ym , Zwyczajne W alne Zgrom adze
nie, w ysyłając na m ics'ąc przed tyim term inem  Zgrom adze
nia, oisem ne zaproszenia na Zgrom adzenie dio w szystkich 
stow arzyszeń em erytów  należących do Związku.

W w ypadkach ważnych i nagłych może Z arząd Zw iąz
ku z w łasnej in icjatyw y lub na żądanie przyiriajmniej 1/3 
członków  zw ołać nadzw yczajne W alne Zgiom-adzenie de le 
gatów  w jakim kolw iek innym czasie a zarazem  skrócić ter 
min zaw iadom ienia do dni 8-imu.

Żądający zw ołania nadzw yczajnego W alnego Zgrom a
dzenia m ają praw o podać na piśmie po rządek  obrad Zgro
madzenia.

§ 18
O bradom  W alnego Zgrom adzenia przew odniczy prezes 

Zarządu Związku, p ro tokół prow adzi sek re ta rz  Zarządu. 
W  obradach  W alnego Zgrom adzenia b iorą  udział p rzed s ta 
w iciele w szystk ich  do Związku należących tow arzyszeń 
em erytów  oraz członkow ie Zarządu.

Form alności poprzedzające  obrady usta la  regulam in, 
który  nie może zaw ierać najm niejszych odchyleń od p o s ta 
nowień niniejszego sta tu tu .

§ 19.
Członkow ie Zarządu b io rący  udział w W alnym  Zgrom a

dzeniu nie m ają p raw a glosowania o ile nie są zarazem  
Przedstaw icielan  poszczególnych stow arzyszeń em ery ta l
nych na o-dnone W alne Zgrom adzenia.

§ 20Do pow zięcia w ażnych uchw ał konieczna je.su obecność 
jednej li zecie, części p rzedstaw icieli w szystkich zrzeszo
nych w Zw iązku stow arzyszeń em erytów .

U chi w ały zapadają  zw ykłą w ększośoia głosów. Do w a
żności i praw om ocności uchw al W alnego Zgrom adzenia 
zrzeszonych sto-warzyfzeń em erytów  w przedm iocie zmiany 
otatu-tu, rozw iązania Związku i rozporządzania m ajątkiem  
Związku w ym agana jest w iększość 2/3 glo-sów oddanych 
P*zez przedstaw icieli członków  osobiście lub w w ykonaniu 

lC bielonego pełnom ocnictw a przez zrzeszone w Związku 
tow arzyszenia, k tó ie  nie w ysłały p jzedstaw ieiela ,

n  55 2?'Do kom petencji W alnych Zgro-m-i zeń Związku należy:
a) -zatwierdzenie spraw o dan ia  Komisji Rewizyjnej i 

udzielenie Zarządow i Związku absolutorium  za ubie- 
głyK|o|k obrachunkow y.

b) w ybór prezesa i czl onkow Z arządu Związku, Komisji 
Rewizyjnej i Sądu Rozjemczego!,

c) p rzyjęcie lub orzucenie w niosków  Z arządu Związku 
lulb Komisji Rewizyjnej w  całości luib częścio-wo,,

d) rozstrzyoanie  odw ołań n iep rzy ję tych  S tow arzyszeń 
lub wyk uczonych przez Z arząd Związku,

e) zmiana sta iu tu ,
f) ro-związ_nie Związku
g) zatwfe rdzeń e hib odrzócenie p rzyjętych p rzez  Z a

rząd  darow izn lub zapisów  m a-ątku ruchom ego lub 
nieruchom ego,

h) oznaczanie wysokości sk ładek  członkow skich na rok 
następny,

ZARZĄD ZWIĄZKU,
§  22.

Zarząd Zw iązku sk łada  się z p rezesa, 14 (czternastu) 
buków i 5 zastępców  i w ybierany  jest na przeciąg  drwódh 

a'F Z arząd w ybiera spośród swego grona c-ziterech ja s tę p -  
|ó w  prezesa, sekretarka, zastępcę sek re tarza , skarbn ika  
i tegoż zastępcę.

§ 23.
W ybór Zarządu odbywa się w ten sposób, że na zapro- 

s zenit przew odniczącego W alnego Zgrom adzenia p rzed s ta 
w iciele w ybierają  spośród s ebie Komisję Matlkę, złożoną 
z 'ep rezen tan tó w  rozm aitych resortów . Komisja ita u sta la  
listę  kandydatów  do Z arządu OTaz ich zastępców  loręcz-a 
hstę  tę przew odniczącem u^ który  ją odczytuje W alnem u 
Zgrom adzeniu i o tw iera dyskusję celem  la n ia  m ożności de- 
legatc m d o  ew en-tualnych zarzutów  i w  niosko *

Po uzgodnieniu tej listy, zarządza przew odniczący l o 
sow anie jaw ne przez w ezw anie głodujących do  rczejście się

na -dwie is-trony (za listą  1 jlrzeclw  n,ie,j), albo prze-z p o w sta
nie z n ii jsca lub rez w reszcie p rzez  podniesien ie  ręki.

‘ijm  głosow anie jest bezw arunkow o niedopuszczalne.
Po obliczeniu głosów ogłasza przew odniczący w ynik 

wyborów.
§ 24

Zasadniczo P rezes Zarządu Związku, względnie jego 
zastępca winni mieć sta łe  miejsce zam ieszkania w siedzib ie 
Związku, w raz ie  -zatem, gdyiby prezesem  została  osoba 
m ieszkająca poza W arszaw ą, zastępcą p rezesa  musi być 
w ybrana esooa, m ieszkająca stale  w W arszaw ie względnie 
w siedzibie Związku.
\  S ek re ta rz  musi bezw zględnie m ieszkać w W arszaw '::.

§ 25.
Do o-bc.wi-ązków Zarządu Związku n a le ż y
a) pr-zygtcwanie W alnych Zgrom adzeń zw yczajnych 

jak  i -nadzwyczajnych kouferencyj oraz posiedzeń, 
k tó re  wołu,je prezes Związku,

b) zarządzanie . .e-jątkiem Związku w granicach u p ra 
wnionych i olkreślonycli mniejszym statutem-,,

c) sporządzanie na każdy rok  adm inistracyjny rach u n 
ków, -bilansu, spraw ozdań  kasow ego i działalności 
Zarządu, k tóre winny być -przedstaw iane W alnemu 
Zgromadzeniu,

d) odbyw anie posiedzeń przynajm niej ra z  na m iesiąc,
e) rep rezen tac ja  i obrona praw  em erytów  wobec 

w ładz i organów  właściwych,
f) w ygotow yw anie petycyj i m-emon-ałow, tudzież in 

terw encja  ii sfer m iarodajnych w spraw ach ogólnych 
em erytów , w dów  i' sierot,

g) przyjm ow anie now ych członków  oraz w ykreślenie 
-z listy członków,

h) przyjm ow anie zapisów  i darowizn,
i) redagow anie czasopism a zaw odowego w m iarę m o

żności,
j) w ykonyw anie u-chwał W alnego Zgrom adzenia de le 

gatów,
-k) prow adzenie rachunkow ości /zguaj.ijie z  p rzepisam i 

praw a i przyjętym i zwyczajami
§  20.

Do pow zięcia w ażnych uchw ał w ym agana je s t obecność 
p rezesa w zględn.e jego zastępcy oraz conajmnie-j pięciu 
członKÓw Zarządu.

U chw ały izapada-ją bezw zględną więkisjo-ściiią .gllosńw 
członków  Z arządu obecnych na posiedzeniu.

§ 27.
P rezes i sek re ta rz  Z arządu Związku re,prezent,uiją Zw ią

zek na zew nątrz  oraz podpisują p ro tokó ły  posi-edzień, w szy
stk ie  pism a i ak ty  prawine, ' •

KOMISJA r e w i z y j n a ,
§  28.

Komisja R ew izyjna w ybrana przez W alne Zgrom adzenie 
na przeciąg 2 la t s-pośiód członków  -któregokolw iek Stów a 
rzyszenia  em erytów , urzędującego w .siedzibie Zwtązik/u 
i należącego  do Związku, sk ład ; się z 3 członków  i 2 z a 
stępców , k tó rzy  w ybierają  spośród siebie przew odniczącego. 
Do niej należy badanie  rachunków  i kasy  Związku, ud z ie 
lanie na  żądanie Z arządu opinii w  w ażniejszych spraw ach  
m ajątkow ych Związku i w ygotow anie dla W alnego Zgrom a
dzenia spraw ozdania i wniosków do tyczących  stanu kasy 
i rachunków .

Uchwały' Komisji Rewizyjnej zapadają  w iększością g ło 
sów  w kom pletach  liczących najmnie-j 2 członków.

SĄD ROZJEMCZY.
§ 29.

Sąd Rozjem czy Związku sikiada się z 3 człojnlków i 2 za
stępców , wybie-rany-c-l: -przez W alne Zgrom adzenie na  p rz e 
ciąg 2 la t spośród członków, k tó regokolw iek  S tow arzysze
nia em erytów , urzędującego w  siedzibie Związku i n a leżą
cego- d o  ' Związku,

Sad Rozjem czy oo wvborzi przew odniczącego ze siwego 
groma rozstrzyga przekazane mu soory  Drzez stromy j lub ma 
żądanie jednej strony  spór wszczymu-jącej i m oże w  w y p ad 
ku  'n iestaw ienia się strony  przeciw nej w ydać w yrok za 
oczny.

Komplet orzekający Sądlu Rozjemczego składa się z 3 
o-sób. Zasadniczo kompetencja tego Sądu ogranicza się do 
sporów międzyzwiązkowych tj. do sporów międlzv -pojedyn
czymi zrzeszeniami lub miedzy zrzeszeniami a Zarządem 
Związku



P rz  eci w orzeczeniu Sądu Rozjem czego Związiku nie ma 
odw ołania

§ 30
W szyscy członkow ie Zarządu, Komisji Rewizyjnej oraz 

Sądu Rozjem czego Związku spełniają swoje funkcje bez
p łatn ie. Jedyn ie  sek re ta rz  Związku może otrzym ać za swie 
czynność stałe w ynagrodzenie k tórego w ysokość ustanaw ia 
i u sła ła  W alne 7grom adzenie.

LIKWIDACJA.
§ 51.

W  razie rozw iązania i likw idacji Związku, o p rzezna
czeniu j<=go m ajątku  rozstrzyga uchw ała Walnego Z grom a
dzenia w myśl §§ 20 i 21 niniejszego s ta tu tu .

Pozostały po likw idacji m ają tek , zostaje przeznaczony 
na cele społeczne.

§ m
Zaicżycielam i Z w iązku są
1. Zw iązek E m erytów  Państw ow ych W dów  i S ierót w 

Poznaniu.
2. Zrzeszenie E m erytów  Państw ow ych i Inw alidów  Pra 

cy w Radomiu.
3. Zw iązek E m erytów  Państw ow ych w W arszawie,

X.

Protokół
spisany w W arszaw ie dnia 11 m arca 1947 r. z okazji w spól
nego posiedzenia członków . Stałej D elegacji Polskich Zrze 
szeri E m erytalnych i Z arządu Związku E m erytów  P ań stw o 
w ych w W arszaw ie.

O becni: z ram ienia Stałej D elegacji pp. G izella, G rze
gorzew ski, M usiał i Bielewicz, z ram ienia Zarządu Zwiaziku 
W arszaw skiego pp. D obrzyński, Łuszczyńsiki R zętyeki i Dr. 
Słuczanow ski

Z ebranie zagaił przew odniczący  S tałej D elegacji p. G i
zella p rzedstaw iając w k ró tk ich  słow ach konieczność pow o‘- 
łania  do życia istniejącego przed woijną Związku Polskich 
Zrzeszeń E m ery talnych  a zarazem  zakom unikow ał, ,iż człon ■ 
kow ie S tałej D e’egacji przyjęci byli dnia poprzedniego przez 
Ob. M inistra A dm inistracji Publicznej, k tó ry  zapew nił ich, 
że uruchom ieniu Związku Z rzeszeń E m ery talnych  nic nie 
stoi na przeszkodzie i że odnośne po lecenie w celu  w strzy 
m ania likw idacji Z rzeszeń E m ery talnych  w Polsce zostanie 
w ydane w  najbliższych dniach.

W  toku dyskusji nad przyszłym  ustro jem  i sposobem 
urzędew nia Związku Polskich Zrzeszeń E m ery talnych  w szy
scy obecni w yrazili zgodność zapatryw ań, że dalsza  akcja 
w  obronie p raw  em erytów  państw ow ych pozostanie w r ę 
k ach  S tałej D elegacji urzędującej n i  raz ie  w Poznaniu, ,do 
k tó re j w e'dzłe z ram .enia Związku W arszaw skiego w icep re
zes Związku Ob. W ładysław  Łuszczyńsiki. S ta ła  D elegacja 
urzędow ać będzie nadal az do czasu zai-ejestrowiani i sita.utu 
Zw iązku Polskich Z rzeszeń E m ery talnych  po czym zw ołany

zostan ie  do W arszaw y na dzień 15 czerw ca 1947 ogólny 
Zjazd D elegatów  Z izeszeń E m erytalnych z całej Polski, 
k tóry  dokona w yboru Zarządu i innych w ładz Związku Z rze
szeń E m erytalnych, k tó ra  tym samym zakończy sw oją dz ia 
łalność, . ’

Zjazd D elegatów  odbędzie się w gm achu Państw ow ego 
nak ład u  E m erytalnego w W arszaw ie, ul. Inflancka 6.

Na w niosek p. G rzegorzew skiego uchwalon,ot by na w y
pad ek  konieczności natychm iastow ej interw encji u W ładz 
w W ar sza.wie upow ażnić p. Luszczynskiego do w ystąpienia 
w im ieniu S tałej D elegacji ew ent. z przybraniem  do Tepre- 
■zentacji k tóregoś z czonków  Zarządu z W arszaw y.

Na, tym posiedzenie zakończono, p ro to k ó ł podpisany zo 
sta ł p rzez  w szystkich obecnych.

Cofnięcie l iiw idacjl  Zrzeszeń Emerytalnych.
Stała Delegacja Polskich Zrzeszeń Emerytal

nych otrzymała w ostatnich drliach następujące 
pismo.

Rzeczpospolita Poisita Ministerstwo Admini
stracji Publicznej Departament Polityczny L. dz.
II. PP. 867/47 W arszawa, dnia 18. marca 1947.

Do Okręgowego Związku Emerytów i Emery
tek Państw owych W dów  i Sierót w Poznaniu, ut. 
Limanowskiego 11.

Na podstawie art. .99 Rozporządzenia Prezy
denta Rzeczypospolitej z dnia 22 marca 1928 r, 
o postępowaniu administracyjnym (Dz. U. R. P. 
Nr. 36, poz. 341) Ministerstwo Administracji Pu
blicznej u c h y l a  swoją decyzję z dnia 29. I V .  
1946 II PP. 663/46, odmawiającą zezwolenia na 
wznowienie działalności Okręgowego Związku 
Emerytów i Emerytek, W dow  i Sierót w Poznaniu.

Dyrektor Departamentu 
Mgr Z. S z n e k

W sku tek  powyższego zarządzenia M inister
stwa Administracji Publicznej wnieśliśmy ponow
nie o zarejestrow anie  naszego przedwojennego 
sta tu tu  oraz o zarejestrowanie sta tu tu  Związku 
Polskich Zrzeszeń Emerytalnych,

Założycielami Związku Polskich Zrzeszeń Eme
rytalnych są: O kręgow y Związek Emerytów w Po
znaniu, Związek Emerytów w W arszawie, i Zrze
szenie Emerytów Państwowch i Inwalidów pracy 
w Radomniu.

Państwowy Zakład Emerytalny
(Ciąg dalszy)

N ow y Z akład pow stać m iał ze znacznie w iększym  za
kresem  działania —  obsługując nie tylko em ery tu ry  cyw il
nych  funkcjonariuszów  prow izorycznych oraz sta łych , m ia
now anych  po 1. II. 1934 r., ale w szystk ich  w ogóle w Polsce 
em erytów  państw ow ych cyw ilnych i' w ojskow ych. U staw o
daw stw o em ery ta lne  zaś s ięgające  do dziś obow iązującym i 
przepisam i do u staw  b. państw  zaborczych i k ilk u n asto 
k ro tn ie  now elizow ane od 1923 r. do 1939 r. je s t n ies łychan ie  
skom plikow ane. S tw ierdzono zupełny  b rak  fachow ców . 
Przed w ojną, prócz Z akładu  4 izby skarbow e zajm ow ały  się 
w ym iarem  i w yp ła tą  em ery tur. Z persone lu  tych  izb Za
k ład  zdołał pozyskać zaledw !e dalszych k ilkanaśc ie  osób.

M im ster Skarbu, O byw ate l D ąbrow ski, u ruchom ił 
pierw sze w y p ła ty  em ery tu r w Lublinie już w ciągu 6 dni 
po objęciu  tam  w ładzy  przez P. K. W. N. W  m iarę w y
zw alania dalszych ziem polskich  i pow staw an ia  izb skarbo 
w ych byio rzeczą konieczną, z uw agi na całkow itą  n iem oż
ność uruchom ienia w ów czesnych w arunkach  w yp ła t pocz
tow ych — pow ołan ie  przy  w szystk icn  izbach skarbow ych  
w ydziałów  em ery tu r i ren t i dokonyw anie w yp ła t tych  za
opatrzeń  w kasach  urzędów  skarbow ych , co pow odow ało 
jed n ak  znaczne n iedogodności dla up raw nionych  (em ery
tów, w dów  i sieró t), zm uszonych co m iesiąc osobiście w ę

drow ać do kas tych  urzędów  po odbiór em ery tur. D otkliw y 
b rak  fachow ców  zm usił do użycia p rzy  w ym iarach  i w yp ła
tach  personelu  podatkow ego, stem plow ego, celnego a na
w et ludzi poprzednio  w skaibow ości n iezatrudnionych . Ci 
ludzie — w b raku  w szelkich  ak t em ery ta lnych  i osobow ych 
— m usieli dokonyw ać w ym iarów  i w znow ień em ery tur, roz
strzyga jąc  zaw iłe prob lem y p raw ne i inne, w ym agające 
gruntow nego w ielo letn iego  p rzygotow ania fachow ego. To 
też po w sta ły  pow ażne zaległości, s ięgające  z górą 10 ty 
sięcy roszczeń osób oczekujących  na w znow ienie lub przy
znanie  em ery tury .

R ów nocześnie 1. VI. 1945 r. pow staw ał na now o P. Z E 
Zaczęło się od pożyczonego b iu rka  w pożyczonym  pokoju  
i od w yszabrow anego  k rzesła , na k tó rym  ■ urzędow ał D y
rek to r N aczelny. Po tym  w ystarano  się o kałam arz, pióro, 
papier. N a w ezw anie D yrek to ra  N aczelnego zgłosiło się 
k ilku  przedw ojennych  p racow ników  P Z. E. W szyscy k tó 
rych  nie zdyskw alifikow ano z pow odu n iew łaściw ego za
chow ania się w  czasie okupacji, zostali p rzy jęc i ponow nie 
do służby. W  gościnnie użyczonej siedzibie w gm achu M i
n is te rs tw a  S karbu  rozpoczęło się o /gan izow anie Zakładu, 
na razie  bez podejm ow anie jak ichko lw iek  czynności w za
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kresie  w yp ła t czy w ym iarów  dokonyw anych  podów czas 
nadal zastępczo przez izby skarbow e.

Początkow o w jednym , po tym w dwu, siedm iu w resz
cie w dw udziestu dw u pokojach  organizow ano zakład i 
p rzygotow yw ano się do przejęcia  w ym iarów  i w ypłat od 
izb skarbow ych ' S tarano  się o lokal, m eble, telefony, druki, 
m aszyny do pisania, liczenia i adresow ania, teczki aktow e 
— a przede w szystkim  o odpow iedni personel należycie 
w yszkolony fachow o i obyw atelsko  w yrobiony.

Od 1 m aja 1946 r. ZaKład uzyskał now y lokal tj. dwa 
poziom y i salę w daw nej siedzibie D yrekcji Cel przy  ul. 
In flan rk iś j 6, spalonej przez okupanta i odbudow anej w 
ciągu pól roku przez M inisterstw o Skarbu i przeniósł się 
tam ze zdobytym  w tym  czasie pełnym  technicznym  w y
posażeniem  (m aszyny, telefony, meble, urządzenie stołów ki 
etc.) — do dziś całkow icie w ystarczającym  i z w yszkoloną 
kadrą  personelu , liczącego już w ów czas około 100 osób.

Do tego czasu pozyskano w ybitn ie fachow ą obsadę Dy
rekcji oraz stw orzono i obsadzono rów nież fachow o 14 W v 
działów. Po zagospodarow aniu  się w  now ym  lokalu  roz
poczęto od 1 czerw ca 1946 r. stopniow e przejm ow anie w y
m iarów  i w ypłat em ery tu r od poszczególnych izb skarbo 
w ych, cc zakończono w listopadzie 1946 r. Równocześnie 
angażow ano i usilnie szkolono now y personel, k tó ry  osiąg
nął do dnia dzisiejszego stan  blisKo 500 osub, co stanow i 
niew iele ponad  połow ę p racow ników  zatrudn ionych  po
przednio  w 12 izbach skarbow ych  pośrednio  i bezpośrednio

przy obsłudze em erytur. O siągnięto  w .ęc znaczną oszczęd
ność. N iezależnie od p rze ję tych  zaległości w liczbie około 
10 tysięcy  ak t i zała tw ien ia  o trzym anych w ciągu ostatn ich  
9 m iesięcy około 60 000 now ych, ak t dokonano przeracho- 
w ań w szystk ich  k ilkudziesięciu  ty sięcy  em ery tu r w zw iąz
ku z osta tn ią  podw yżką zaopatrzeń  em ery talnych . N a dzień 
dzisiejszy zaległość w ynosi około 2.500 ak t i zostanie w 
.ciągu najb liższych tygodni całkow icie zlikw idow ana.

Założono około 60.000 teczek w ym iarow ych, 4 k a rto 
teki., k a rty  likw idacyjne, zorgamzowaino zm echanizow any 
i ze lek tryfikow any system  w ypła t i now oczesną naukow ą 
m etodę p racy  we w szystk ich  kom órkach Zakładu.

O pracow ano szczegółow ą ins trukc ję  norm ującą organ, 
zację i tok  czyności Zakładu.

O pracow ano now e praw o em ery talne będące w yrazem  
now oczesnych tendenc ji ubezpieczeniow ych i stanow iące 
pierw szą w Polsce now oczesną kodyfikację  system u em ery
talnego  opartego na podstaw ach  naukow ych. '

P rzerachow ania podw yższonych em ery tur, o k tó rym  w y
żej mowa, dokonano w ciągu 2 tygodni, p racu jąc  dniami, 
w ieczoram i i nocam i, aby  em eryci, w dow y i siero ty  o trzy 
m ali podw yższone zaopatrzenie już przed św iętam i Bożego 
N arodzenia.

Zorganizow ano now oczesną przebitkow ą rachunkow ość 
Zakładu prow adzoną bieżąco.

(Ciąg dalszy  nastąpi)

Listy z kraju.
Gdynia. Ostatnia podwyżka em erytur n iew ąt

pliwie ulżyła doli emerytów, lecz jest ona kroplą 
w morzu. Prawda, że nosi ona miano ,,przejścio
wej", czyli stwarza nadzieję, że nastanie kiedyś 
uregulowanie em erytur do norm umożliwiających 
skromną egzystencję, ale to przyszłość Obecnie 
emeryt o trzym ujący naw et 2.000 zł miesięcznie 
nie może z tej kw oty  wyżyć. Jako  przykład w e
źmy koszty utrzymania 2 osób tj. emeryt z żoną. 
Komorne (1 pokój z używ. kuchni) zł 100
Świadczenia lokatora: woda, gaz, elektryka 
kominiarz, stróż, oświetlenie k latk i sebod. 
czyszczenie chodnika itd. ,, 200
Opał (chociażby 1 tonna rocznie) mies. „ 250
Swiatio „ 100
ZYcie: chleb „ „ 480

zupa kartoflowa a zł 30 2 ,, ,,1.800
namiastka herbaty  ,, 200
cukier 2 kg (konieczny) ,, 360
pranie n 500
mydło „ 1Ó0
nici, bawełna, igły ir 100
lekarstw a ” 200
zapałki „ 90
fryzjer i inne drobne „ 75

zł 4555
słownie cztery tysiące pięćset pięćdziesiąt pięć 
złotych, gdy się przyjmie, że. em eryt nie potrze 
3i je naprawiania ani uzupełniania garderoby, 
bielizny i obuwia.

(Redakcja przeprasza Szan. Autora, że skreśli
ła z Jego rachunku pozycje w ydatków  na papie- 
'o sy  i na gazetę, uważa bowiem, że emeryt nie 
musi palić ani czytać gazet).

Zrozumiałym jest, że Ob. Premier Morawski 
będąc człowiekiem życiowym i wyczuwając, że 
em erytury  państw owe nie mogą starczyć na ży
cie zaproponował zakładanie spółdzielni emery^ 
ckich licząc na ^doświadczenie życiowe em ery
tów i ich rozporządzalność czasem.

s Niestety, emeryci to przeważnie ludzie starsi, 
nie nada jący  się do pracy, gdyż najczęściej z te 
yłaśnie przyczyny zostali spensjonowani. Jes t  

wprawdzie pewna część emerytów młodszych, 
spensjonowanych po dojściu do głosu pizez sa
nację, ale znaleźli oni zatrudnienie Dądź w prze
myśle i handlu, bądź też w rozmaitych urzędach.

Chcąc cos produkować, trzeba znać się na tym, 
gdyż inaczej grozi bankructwo. W tych w arun
kach emerytowi nikt nic nie pożyczy ani za niego 
nie poręczy, bo jakie ma gwarancje zwrotu poży
czonego lub poręczonego kapitału?

Ze Spółdzielni Pożyczkowo-Oszczędnościowej 
emeryt chętnie pożyczy ale nie będzie miał z cze
go zwrócić.

Najwięcej wskazanym byłoby zakładanie kon- 
sumów w których emeryci mogliby kupować pó 
tańszych cenach, ale i na  te tańsze ceny nie 
mają funduszów. — Jak  więc umożliwić im by to
wanie? y

Jedyną  rzeczą byłoby zwaloryzowanie em ery
tur do mnożnika przedwojennego tj. jeden złoty 
równa się wartości 9/31 części grama czystego 
złota, nawet bez podwyższenia emerytur.

Ponieważ i na to liczyć nie można należy chy
ba albo zakładać domy emerytów, w których 
emeryci za swoją emeryturę  otrzymaliby całko
wite utrzymanie wraz z opieką lekarską albo też 
tworzyć spółdzielnie budowlane i budować takie 
domy, albo w końcu przydzielać emerytom ty tu
łem ekwiwalentu jako rekom pensatę za 6 i pół 
letnie wstrzymanie emerytur podczas okupacji, 
domy z ogrodami na Ziemiach Odzyskanych, i 
stworzyć jm w ten sposób możność wegetacji.
. Artykuł powyższy poddajem y pod publiczną 

dyskusję naszych CzytelniKów w celu wypowie
dzenia się Na razie nie dodajemy od sieDie żad
nych kom entarzy ani na temat skoszarowania 
emerytów w domach zbiorowych, ani też na te
mat wysiedlania emerytów z ich środowisk na 
Ziemie Obiecane.
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M ielec. M inisterstw o A prow izacji i H andlu D epartam en t 
P lanow ania decyzją L. Dz, IV, -  Nr. 621 z dn ia  3 m arca 1947 
ruku  w yłączyło z zaopatrzen ia  kartkow ego  n iek tó re  grupy 
lud»T,ośoś a między nimi taikże em erytów , wdowy i' s ie ro ty  
Jednocześnie cytow aną decyzją  w yjaśniło , że w m yśl uchw a.
i) k o m ite tu  Ekonom icznego Rady M inistrow z dn. 25 lutego 
1947 ■. em eryci w zam ian k a r t zaopaitizeniow ych otrzym ają 
odp ‘ kiednie wyró' lanie emerytur. D ośw iadczeni rzeczyw i
stością w yrażam y obaw ę czy planow any ekw iw alent za k a r 
ty  żywr.ościow* sp rosta  choćby w przybliżeniu w artości 
k ształtu jącym  się na wolnym Tynku cenom artykułów  żyw 
ności.

D otyczy to przew ażnie em erytów  żonatych, m ających na 
swym WfflOznyrn utrzym aniu dzieci w w ieku .szkolnym.

Dla przykładu  weźmy średnią  rodzinę em eryta, sk ład a 
jącą się z żony i 3 dzieci w wieku szkolnym, pobierającego 
dotychczas zaopatrzen ie  kartkow e w yznaczone na jeden m ie
siąc, a w  szczególności:

30 kg chleba w cenie kartkow ej 120 zł
1 kg 40 dkg  C —cru w cenie kartkow ej 26 ,,
6 kg mąki w cenie kartkow ej 18 ,,

inne przydziały w cem e kartkow ej 40 „

ogółem 204 zł 
N abycie pow yższych artykułów  spożyw czych według 

obecnie k rza łtu jących  się cen wolno-.ryiikowych- wynosi: 
za 18 kg chleba po 30 zł — 540 zł
za  1 kg 40 J-kg cukru  po 200 zł 280 „
za 1 kg mąKi po 50 zł 300 „
ione p rzydziały  — 400 „

razem  1.520 zł 
Pom ijam y tu zupełnie inne przydziały  okolicznościow e, 

jak  m argarynę, konserw y, śledzie, mięso, baw ole, mydło-, jpro.. 
szek du pran ia  itp. p rzedstaw iające  w arto ść  c,o- najm niej 
500 zł. Czy emeryci otrzym ają rów nom ierny ekw iw alent w 
gotówce, bv m.og'i w yrów nać braki spow odow ane w yłączę 
niem ich z zaopatrzen ia  kartkow ego? W ynika z tego-, że -za
m iast popraw y, położenie em erytów  s ta le  się pogarsza. Nie 
wiemy rów n:e-ż czy ekw iw alent za k a rtk i żyw nościow e n a 
stąp i faktycznie z dniem  1 kw ietn ia  1947 r.- tj. od  d a ty  w y
łączenia n-as od Doboru k a r t zaopatrzen ia , zw łaszcza, iż mimo 
zapowiadanego- podw yższenia dodatku  -przejściowego-, u trz y 
m aliśm y w dniu 1 kw ietn ia  takie -same em ery tu ry  jak w m ar
cu br., kiedy były  jeszcze -kartkowe przydziały.

Em eryci staw iani są zazw yczaj jako  oistatni, na szarym 
końcu, d la tego  też  i w tym w ypadku winno było w yłączenie 
nas od zaopatrzen ia  kartkow ego nastąp ić  rów nież n-a końcu.

Em eryci jako starcy, k tó rzy  p racę  swojego- caiego  ży
cia pośw ięcili Ojczyźnie pow inni byli znaieść zrozum ienie 
d la  swej ciężkiej doli u miaro-daj.nych czynników , tym  b a r 
dziej, że obecnie p racy  dla nich n ie  ma — bo pra-cy tej od 
czuwa rów nież b rak  młodzież.

P rosim y o inform acje, kto będzie nam  w ypłacał w yrów , 
nanie jako ekw iw alent za różnicę ce r żywności Lezkartko- 
wej i k iedy to  nastąp i^ , czy w ogóle -istnieje nadzie ja , że 
przy w yrów naniu ekw iw alentu  weźmie -się pod rozw agę ro 
dzinę em ery ta  tj. żenę ; dzieci w  w ieku szkolnym  p.oizosta- 
ją re  w yłącznie  na u trzym aniu  danego em ery ta .

Przyznajem y, że Państw o musi z czasem  przejść na go
spodarkę pokojow ą ; tymsa-mem skończyć z w ydawaniem  
k a r t  zao-pat- zenia. Jed n ak  zanim to nastąpi, mu-s-i nastąpić 
unormowanie cen na rynku  i dostosow anie ich d,oi w ypłaca
nej em erytury , — a gdy to  zrobić .się m e  da-, n-alezy dbać 
o przydział śre-dków żyw ności doistos-o-wany du niskich em e. 
r i  tur.

Z przedstaw ionego wyżej c-bliczenia w ynika, że sam ekw i
w alent na zakupno artykułów  spożyw czych n-a woliny-m rynku  
m usiałby  d la  średniej rodziny em ery ta  w ynosić pibe-cn-ie n a j
mniej 2.400 zl m iesięcznie, a w ięc kw otę p rzek racza jąca  p o 
dw ójnie jego obecne pobory  em ery ta lne  łącznie z -dodatkiem 
przejściowym ,

Gliwice: Z in icjatyw y śp. W incentego Ziar.kiewi-cza. oraz 
ob. lnż. K azim ierza Obertyńs-kiego- załozony zosta ł -w G liw i
cach  Związek E m erytów  państw , i Sam orządow ych orai.z 
w dów  i sieró t w  listopadzie 1945 r. Form alności pułączio-n i 
z zalegalizow aniem  Związku przez władze w-raz z ućhw-alt- 
niem  sta tu tu  Związku na W alnym  Z ebraniu  przez, wład-z.e 
w dniu 25. 4. 1946 r  pozw oliły  na uruchom ienie agend Zw iąz
ku dopiero z tym dn-em.

W okresie organizacyjnym  -tymczasowy Z arzad in te r
w eniow ał imieniem poszczególnych członków  u w ładz o- p rzy 
znanie wzgl. przyspieszenie w ym iaru em erytury, o przydział 
środków  żyw-nościo-wych i odzieżowych, o zniżka cen gazu 
i prądu, o. udzielenie -koncesji na sprzedaż w yrobów  P. M o
nopolu Tyt-oń. zaś in leniem  całości Zwiążk-u w ysyłał merno ■ 
ri-ał do naczelnych w ładz państw , i w ładz m iejskich, w resz
cie pozostaw ał w pis :-mnym kontaKcie ze Związkiem  E m ery
tów w K iakow ie, w  Z akopanem  i Poznaniu.

S taran ia  o- p rzydział k-art żyw nościow ych I kate-g. o p rzy 
znanie ulg w opłatach  gazu i p rądu  nie daty  pozytyw nego 
w yniku.

Na prośbę grupy em erytów  sam orządow ych, byłych funk 
cjonariuszy lw ow skich elek tr. .i kom unikacyjnych Z arząd 
Zv. ią.sku 2kroit-nie in terw en iow ał u  cz /nm ków  m iejskich o z,e- 
itfwołetnie na osiedlenie się i zam ieszkanie tych em erytów  w 
Gliwic.*,cn, oo od -osło częściowy sku tek .

Z biegiem  czasu ci Sam orządow cy przestali in teresow ać 
się Związkiem, zaniechali k o n tak tu  z nim i opłacani-a sk ła 
dek. i 1

Z arząd w ielokrotnie odnocii się im ieniem poszczególnych 
członków to Państw . Zakładu E m erytalnego w  W arszaw ie, 
za w ierzyłeś ni ał odpisy żądanych dokumentów', pom agał człon
kom w układaniu  pi-sm i podań s tiern-wanych do ich byłych 
reso rtow ych  w ładz kierow niczych m. in. do  Dyrekcj-i P. M o
nopolu Tytoniow ego, k tó ra  byłym pracow nikom  dekretow ym  
bardzo  niski, p rzyznaje  staw ki em ery talne m irtu pełne- w y
sługi lat, podczas gdy em eryci n iedekretow - jako. u b ezp ie 
czę: ,i w  Z. U. S.p. otrzym ują staw ki 2—3-kro tn ie  wyższe.

Poza posiedzeniem  K om itetu organizacyjnego w dniu
24 listopada 1945 r. i W alnego Z ebrania członków  w dniu
25 kw ietn ia  1946 r. od-był Z arząd 6 posiedzeń  i zb iera ł się na 
dyżury  po 3 razy  w każdym  t j-godniu bez w zględu na porę  
roku  i pogodę.

Od początku  swego istnienia zjednał Zw iązek Em erytów  
w G liw icach 220 członków, ubyło  jednak z  n ic t  28 z pow odu 
w ykreś!e„ia w skutek  nie uiszczenia w pisow ego i sk ładek, 
3 w skutek  śm ierci, a 8 w skutek w yprow adzki lub upuszcze
nia m iasta.

Na-d-to jak  wyżej wspom niano Sam orządow cy w  lczbie. 2' 
opuścili szeregi członków  ta k  że obecnie liczba członków  
czynnych wynosi 152. * -

Z arząd o trzym ał w  grudniu 194b o,d S tałej Delegaej- w
Poznaniu zapom ogę św iąteczną z subw encji Ob. Pre-miera
Osóbfc-' M orawskiego w kwo-cie 35.’00,— zł., k tó rą  rozdzielił
m iędzy członków. % ' 1 |

Zam knięcie rachunkow e za r. 1945 w ykazało w  p-izycho- 
d-zie 340,— zł, w  rozchodzie 23,— zł z nadw yżką przycbo-du 
,w kwo-cie 317,— zł, zaś w r. 1946 przychód w ynosił (z dniem  
25. I. 1947 r.| 4.750,— zł, a rozchód 1.295,— zł z r adw yżką 
w przychodzie (Saldo) 3.455— zł.

Dzięki w ypłatom  zapo-móg ściągnięto znaczną część za
l eg ły c h  składek.

Odpowiedzi Redakcji.
P. Thieme: Korespondencja Pana na temat

oszczędności budżetowych w jej obecnej styliza
cji do druku się nie nadaje. Prosimy o podanie 
posiadanych materiałów.

NA FUNDUSZ PRASOWY NADESŁALI:
1 An-tkowiak Jan  Poznań zł 240,—
2. D róbka Franciszek M argonin f f 40,—
3. Filia, T arnobrzeg f t 1000,—
4. Filia, Rawicz Jf 200,—
5. H cjduszanek W ładysaw  Biecz 2 100,—

6. Hawelo, Józek  G iżycko 100,—
7. K asprzycki Edw ard, Poznań IT 10,—
8. L isiew scy (Kowalew) koło P leszew a t f 40,—
9. Lubom-ski B ernard , W  .brzeźno-K . PI. 1 1 10 —

10. Pozo.r-ska A gnieszka, Poznań ł t 1 0 0 ,-
11. S ierakow ski W incenty, Poznań If 5C0,—
12. Styczyński S tan isław  No-wv Sącz ♦ t 120,—
13. Dr. Weselslki Bronisław , W ołom in - t | 200,—

NA POWODZIa N:
1. G orlice, Zrzszem e E m erytów  Państw ow ych zł 500, — 
. Redakcj-a „E m ery ta" • 1500,—-

N akładem  O kręgow ego Zw iązku E m erytów  P aństw ow ych  w Poznaniu
Red. odpow .. W !k 'o r  Paw łow ski, Poznań, L im anow skiego 24. — C zcionkam i D rukarni W ydaw niczej w P o zn an iu .— K 26723


